„ Je 288. Dnia 22 października. 


(1 PRENUMERATA. 


Premtmeraty zlanaik tódzki* 
w Warszawie prey inja eitia Ho 
ego. 


ibywi 
Boknipejedyneżo nómery Dilęniika. 
È Cena pojedynczego mumera, 5 kop. 


DZIENKI ŁÓDZKI 


PISMO. PRZEMYSŁOWE, HANDLOWE I LITERACKIE. 


CERA OGŁOSZEŃ. 


Za Jeden wiersz petitom luh za joga 
miejsce 6 kop, z ustępstwom wrazie 
częściej pówtarzających się albo wię 
kżcych ogłoszeń odpowiedniego rabata. 

Nekrologi: za każdy wiersz 10 kop. 


Reklamy: ża każdy wiersz 12 kop. 

Stale 4 wierszowe ogłoszenia ndro- 
owe po rh. 2 miesięcznie. 

Od mależności przowyższających 10 
rubli ustępstwo dodatkowe ogólna 5 
proc. 


KALENDARZYK. 
Daik Rorduli P; Me 

Jutra: Jana Kapistrana, 
Wschód stoica ò godz. 6 m. 34. 


Zachkd o gods, 4 m. 34. 
Dhugóść dnia godź, 10 m, 27. Uhyło dnia godz. © możli, 


BIURO REDAKCYT 1 ADMINISTRACY! 
ULICA PASAŻ MEYERA Nr. 514, 


Przemysł, baniek i komunikacyę, 


Drogi! wodne. 

— Rzeka Oka mia być połączoną nowym. 
kanałem wodnym z rzeką, Oskołem. 

Drogi żelazne. 

— W dniu 13 b. m, otwarto biuro sta- 
tystycznć  zjażdu | przedstawicieli. ruskich 
dróg żelaznych w Petersburgu. Skład bi 
ra stanowią: zarządzający (5,000 rs, r 
niej pensył), pierwszy pomocnik zarządzi 
gaga (R400 r8), Arigi potoenik (15800 ra, 
i urżędulcy (600, 480 i 300 rs.), Oprócz 
tego Wydawana bedzie róbota 16 ludziom 
nie hależącym do składu biura. 

Handel. 

— Syd lnndlowy warszawski ogłosił u- 
padłość kupóa Natana Festensztadta. 
Dzienniki „petersbarskie donoszą, że 
dowóz kawy z zagranicy powiększył się 
miacznie, co widocznem jest. także ze spra” 
wozdać, celnych. - Obniżki cen jednak nie: 
prędko, spodziewać się, można;. gdyż. nade- 
Slane partye zoajdają się dotychczas w-zę- 
kach małej liczby, kupców hurtowych. 

Kredyt. 

— Balik państwa ogłasza, że-w mieście 
Chabarówce otwarto, oddział banku. 


fabryka, której, brak w. przemyśle naszym 


dawał | się, uczuwać,, dotkliwie. » Fabryka 
wyrabiać, będzie specyałnie papier listowy 
zlytkowny, oraz wszelkie: pepiery galanto- 
vyjne. Podpisano już odpowiedni układ 
trzech spólników. 

— Na, Pradze „warszawskiej; „wkrótce 
yszezaną będzie w ruch fabryka wyro- 
ów. blacharskich,, założona. przez jednego 
z przemysłowców, miejscowych. 

— Dywidendę od akcyj eukrowni „Her- 
manów oznaczono <ha 12'/, ts. od akeyi, 
czyli na 5%, a dywidendę od! Akcyj cu- 
krowni Łyszkowice ta 17: Y8., czyli na 
18/, od kapitalu akeyjn 
Na posiedzeniu sel 


i rzemieślniczej 


RÓŻNE ECHA. 


Dwin bs „Co wolna, -s czego niewotno.- - 
Hat wąęłowj-Smuana żądanie Bik preki 
i jeszcze piękniejsze ioh. -assan pew. 
mysłowe.—Komisys plantacyjua. — „Ciężkie czasy, 

Szanowni czytelnicy i czytelniczki, prze- 
praszam was za wszystkie. grzechy, jakie 
przez czas mojej karyery. felietonisty po- 
pełniłem. Przepraszam, jeśli ośmieliłem. się 
aganić cokolwiek, „przepraszam, żem nie 
głosił samych hymnów /pochwalnych” pod 
niebiosy.. Mea culpaj meg culpa, mea maxi- 
ma culpa, biję się w pięrsi.ze ekruchą, w. 
mają grzechy, przyrzekając jednocześnie, 
że za nie odpokutuję, obiecując. poprawę. 
Co prawda w niewinności swego serca nie 
świadomy byłem zupełnie, żem zgrzeszył, 


tymczasem dziś. otworzono mi oczy. Nie- | ty 


wolno ganić. A nietylko ganić, ale nawet 
niewołnó wypowiedzieć najlżejszej wzmian= 
ki, któraby na cień zarzutu, zakrawał 
Nie, coby w najódlej ejszen przypuszezentu 
przypomitało tzn taki a teki; przez taką 
utaka osóbę wykonany. Przychodzi ti na 
myśl bajka, którą słyszałem dawno, bar- 
dzó dawno, gdy to jeszcze Plm moim 
środkiem łókomocyi pokojowej były hógi i 
ręce do spółki, a poza domem ramiona 
niani, Imb wózek ręczny., Nie rozumiałem 
jej wtedy, ale tak mi w często powtarza» 
no, że została mi w painięci. Oto jej treść: 
Lew zwołał raz zwierzęta wszystkie i roz“ 
kazał im, aby mit mówiły prawdę, choćby 
najostrzejszą, 0 jego Iwiej osobie: Kto skła” 
mie przez bojaźń, czy pochlebstwo, Zosta- 
nie. srodze ukarany.: Zwierzęta milczały. 
Zachęcony rozkazem władcy puszczy, wy- 
ostąpik osieł i w mniej” więcej 
tarnych wyrazach 00 my- 
śli vo jego: Iwiej wości. | Że byłą to zdać 
nie surowe; podobalo. się tak’ wiezmiernie 


pierania 7 czytano 
sprawozdanie p. St. Hiszpańskiego o wyro- 
bach szewckich na wystawie paryskiej: 
Sprawozdawca oddaje pierwszeństwo szew- 
com w zakresie obuwia damskie- 
go; w. wyrobie obuwia. męskiego celują an- 
glicy, towar ich jednak ma tę ujemią stro- 
nę, żecjest. bardzo. drogi; 30 rubli za parę 
kamaszy, nie należy tam do nadzwyczajno- 
ści. Dobrze też przedstawiło się sżowctwo 
wiedeńskie, tudzież szwedzkie i ruskie. 


stały stosunek z Paryżem. 
— Od pewnego: ezàsu zaczęły pojawiać 
się w prasie wiadomóści o wyczerpaniu 
|śródeł. naftowych w: okręgu í bakuńskim. 
Władomościom: tym zaprzeczano już kilka 
krotnie, obecnie zaś zabrał głos „Prawit. 
wiestnik* podając w ostatnim mumèrzo cy 
fry urzędowe dotyczące eksplontacyi nafty 
na Kaukazie. Okazuje się z tych cyfr, że 
ilość otworów świdrowych w roku bieżą- 
gu nie uległa żadnej zmianie i zarówno 
ość porepowaej malty nie zmniejszyła się 
woale. W roku 1888 najwięcej nafty wy- 
dobyto w lipcu, mianowicie 15,795,639 pu- 
dów. W lipca r. b. ilość wypompowanej 
egla 17,466,277'pudów. Od stycz- 
rpnia wydobyto w 1888 roku 
91, pudów, w roku zaś bieżącym 
94,676,284 pudy, czyli więcej 0 39%, 
Tak więćeksploatacys nafty nietylko nie 
zmniejszyła się, lecz nawet wzrosła. Tym 
czasem ceny: nafty podniosły się do 5,6, a 
nawet 7, kop. przy” krótkich terminach. 
Przyczynę tej zwyżki oraz dającego się w- 
czuwóć braku nafty „Prawie. wiestnik* 
upatrje: w zwiększeniu. produkcyi zakła- 
dów destylacyjnych w okregu bakuńskim, 
wysyłających swój wyrób, ile możności, za 
grańicę:. Przyczyny podwyższania ceny od- 
padków. naftowych należy szukać w wiel- 
kiem zapotrzebowaniu ich do gubernij we- 
wnętrztych, gdzie liczne fabryki zaprowa- 
dziły, u siebie: system opalania naftą. Zro- 
sztą ceny są podtrzymywane przez wielkie 
firmy, które, rozporządzając znaczuemi. zd- 
pasami, chwilowo, staly się panami polo- 


wdomówność schwycił za łeb kapodciw i 
na miejsci zadławił. Wtedy wystąpił lis 
układny i w gładkich aa ułożył ca+ 
ły dytyramb pochwał, ubrany w formę ná- 
gany, za co znów karany został darem 
z kilka owiec i baranów. Ja, który mam 
w sobie dużo! oślej  dodrodaszności, ale 0- 
tarłszy się o świat, zaetwyciłem też nieco 
lisiego zmysłu, obrałem drogę pośrednią. 
Starałem się zganić tak, aby w naganie 
była pochwała, *w-pochwale' ukrywała się 
choć odrobiaka nagany. ` Oj) ta odrobinkal 
Ona właśnie była tą kropłą piołuna, która 
zatruła całe źródło. Niedosyć na tém. Po- 
wiedziałem coś. ogólnie, nie czepiając stę 
zupełnie jednostek, tymczasem jednostki te 
uzbrolły się w widły, nóże, obachy;>torpè? 
y dynamit, co/kto -miał,t dalejże na mnie. 
jderzyć w stół 'nożyce”Bię odezwą. Co Z 
ch wszystkich- śmiercionośnych 
i środków: powstalo dyma i swędu, nie da 
się opisać. Dostatem katara i kicham te- 


; | razy jakby mi zasto płacono Osobno od ki! 


chnięcia po:5 kopiejek. 

Wieczory jesienne, długie 1 chłodne, då- 
wniej spędzano na opowiadaniu sobie bajek 
i różnych ucjesznych históryj. .. Wspómmia- 
łem na te czasy i chęć mnie żdjęła, aby 
wam, czytelnicy, jeszeze jedną opowiedzieć 
bajeśzkę, Zkown:bolatajea jej jst lew, ale 
tym razem lew sprawiedliwy 


Z majstrów warszawskich kilku utrzymuje | od 


ł | świetnie pod względem ich jakości. O tem, 


oszenię owane sẹ w Administracyi  „Dziennika* 
arma 8 Marah eland Rajca 1 Frendlera w Warsrawio 
1 w Łodzi. 


"Rękopisy nadosłane bez zsatrzeżenia — nie będą zwracane, 


Z MIASTA i OKOLICY. 


(©). Ma wpisy ala ulszaniożnych uczeńie 
tutejszego głamszynm administracyń naszó- 
go pisma otrzymała rs. 75 w jednej, sumie 
pp: Em: G., R. G., Eug. G, G.G. 1 C.G. 
(>) Na rzecz towarzystwa dobroczyn- 
ności miejscowego p. Rohen Bernard zlo- 
żył w administracyi iiaszegy pisnia rs. 5. 
(SAL okręgowy piotrkowski w Łodzi 
rozpatrzy dziś pięć spraw karnych; 1) prze- 
tiwko Piotrowi Lewandowskienu, 2) Ja- 
howi Michajłówskiemi, 3) Izraelowi Po- 
ztkiskiemu,  Augtistowi Gejtnerowi, Ale- 
ksandrze Chaso 1 Jakóbowi Staszewskie- 
mi, 4) Szymonowi Heimanowi i 5) Józefię 
Łoptóskiej i Franciszcze Szmigielskiej. 
(—yZ sądu. Dnia 16 b. m. sędzia po- 
koja IT rewiru wissta Łodzi rozpatrywał 
sprawę z powództwa Maryanny  Kałażnej 
przeciwko tutejsze fabrykantowi „p. Jô- 
zafówi Dydelczykówi o rs. 300 wynagro- 
dzania za” poniesione, w fabryce p. D. ka 
lectwo, z  przyczydg którego nastąpiła. 
śmierć męża powódki, Józefa Kahiżnego, 55 
lat mającego. Ekspertyza lekarska wyka- 
zata; że Kaliżny zmarł w dniu 28 sierpnia 
r.b. skutkiem zgangrenowania złamanej 
ręki, Świadkowie dowiedli, że Kałużny nie 
pracował wewnątiz fabyki pana D., lec 
w dziedzińca fabrycżnym, poniósł zaś 
lectwo skntkiem” własnej nieostrożności, 
albowiem powodowany ciekawością podczas 
biegd tńaszyny włożył rękę do Środka, 
Nieboszczyk. chorował trzy tygodnie i w cza- 
sie tym tona jego mopa i fabrykanta 
vo rs..3 tygóńniowej zapomogi; po-śmierci 
Eia męża, otrzymała, na pogrzeb ra. 26, PO 
zaproponowania stronom zakończenia sprav 
Wy polubownie, fabrykant. p. D. wypłacił 
Kałużnej gotówką ró, 130, które powódka 
przyjęła 1 od wszelkich pretensyj odstąpiła. 
COM oprawie p. -Poraniskiego, jaką 


a 
współbraci." — „On mnie obraża, ryknął 
wilk, zrywając sią z miejsca. — Zakazałeś 
weładco, wymieniać osqbistości.* 

Gdybym ie przyrzekł w skrasze 1 po- 
korze, że ganic, nie będę, powiedziślżyn 
cog 'o'pogódzie, o' słońcu, które przypomnia- 
ło nam ciepłem swojem wiosenne chwile i 
o zmienności jego, gdy kapryśne sćhroniło 
się za ćhmtry, zostawiając, nam, deszcz, 
błoto, wicher: H ztmno —ale niewolkó ganić. 

się obrazi, błoto także, zimno i 
wicher toż samo, szczególnie, że je nazy- 
wam po imieni. Powiem więc tylko o, 
słońca, co zdwieśżone nad jesiennym, kra- 
jobrazem, mietiącym się bogactwem barw. 
złodlstych, oł blado złotej, aż do bruns- 
tnej, w całej Lin kolorów czerwonych, 
purparowych 1 krwistych, odbijających od 
ciewmiej gdzieniegdzie zieléni, strofło ziemię 
w bogactwo 1 przepych podzwrotnikowej 
przyrody. której złudzenie dawala nam 

rwa liści f ciepło dni cudownych. Zbyt to 
Piekne, aby długo trwało — te wszystkie 
Spa, ierająto ród przarżedzonyoh ści, 
ła, perspektywa jobrazu, kt twe 4 
ły Spadek w AA UNONA Ai a 
ry... Ale sza! niewono... 

Powiedziałbym wam także 0. wystawie 
W muzemm przemyslowem w. Warszawie, 
która się zapowiada bardzo obficie, pod 
względem ilości deklarowanych okazów.i 


że üajpierwsi zbieraczę starożytnych pa- 
miątek  nadsyłają na wystawę swe. zbiory, 
że Wilanów ma stanąć do wspaniałej ca- 
losci, (naturalnie bez wsi, ogrodu. i pałac), 
że część zbiorów, częstochowskich najprae 
widopódobniej znajdzie się w muzenm, alę 
możeby się to Łodzi nie podobalo, ponieważ 
ona nie urządza choć 
okazy staro- 


at warszawski 


P- Peplowski. ck 
(—) 0 pożarze w magazynach fabryki 
py. Heinzla i Kunitzera w Widzewie do- 
widujemy się jeszcze, że po dokładniej- 
szem, obliczeniu strat okazało, się, iż tako- 
we wynoszą przeszło 33,000 rubli. Do 
zwiększenia strat przyczyniła. się niemało 
obfiiość wody, której, użyć musiano 4lo ga- 
szenia i która. pokrywała podłogę magazy- 
nu blisko na stopę wysokość 
(>) Roboty około restaur: 


i ratusza w 


katolików 3,2: 

zem 3,378, a mianowicie: w parali św. 
Krzyża urodziło się 2,161, zmarło 1,270; 
w parańi Wniebowzięcia N, M. P. urod: 
ło Się, 1,258, zmarło 948; w parañi ewan- 
gelickiej św. "Trójcy uródziło się 944, 
zmarło 509 i w parafii św. Jana urodziło 
się 992, zmarło 042. We wszystkich czte- 
rech parafach w ciągu trzech kwartałów 
bieżącego roku zawarto ślubów 1,196, z tej 
liczby, przypada. na parafie katolickić: św. 
Krzyża Wniebowzięcia N. M. 
i ewangielickie: św. Trójcy ŻAL 
Jana 176. 

(—) Z teatru. Drugą z rzędu w sezonie 
bieżącym operetkę zarząd teatru zap 
zentowal w sobotę ilość liczne zebranej pu- 
bliczności, a byla” nią udatna pod ksżdym 
względem opera, komiczna pp. Leterrier i 
Vanloo, z mizyką Karola Lecog'a. Legen- 
dowy Mandrin, postać. pojawiająca się od 
czasu do czasu, jak Kartusz, Rinaldini, Fra- 
Dinyolo_i wiela innych, w podziw wpra- 
wiających świat pomysłowością swoich, zbro- 
dai lub czynów szlachetnych i jak zawsze pra- 
wie kończących na szubienicy, —oraz pełna 
powabu, wdzięków i zalotności baletnica 
Camargo, tasunęły myśl autorom do' napi- 
sania trzech aktów, pelnych humoru; życia 
i zręcznych sytuacyj, « wszystko to. illu- 
strowane pelnę werwy i dowcipu mizyką 

jtalentowanego w od: mistrza 


eń 
losz nadgryziony przez szczura it p. Ja 
posiadam w swych, zbiorach , parę starych 
kalendarzy i bardzo ceuną kolekcyg piór, 
które połamałem na felietonach; możeby 
się przydały. Zresztą poszukawszy u. han- 
dlarzy garderoby używanej, zbogacilibyśmy 
się we, wspaniala okazy. Znalazłoby się 
takis trochę kości z członków polamanych 
wśród różnych głośnych lub mniej głośnych 
wypadków, wiązka, kijów, któremi mężowie 
hiją żony 1 nawzajem, kilkanaście nożów, 
slużących do rozpruwania  muętrzności. bli- 
źnim i wreszcie rozmaite resztki. palnych 
materysłów potrzebnych i t. d., i t. d. 
Mialbym też ochotę wspomnieć coś 0 
krzątaniu się warszawskiego towarzystwa 
ogrodniczego; 6 komisyi opieki nad plan- 
tacyami, która odświeża ogrody, place i 
aleje młodemi drzewkami, krząta się koło 
założenia nowych ów, api kaza stare. 
Powiedziałbym, że dobrze byłoby pójść za 
jej śladem w mieście, w którem zupelny 
brak zieleności przykro uderza oko, w któ- 
rem zdrowotność wiele pozostawia do ży- 
czenia, w którem dzieci nie mają gdzie ba- 
wić się, a starsi mało bardzo znajdują miejsc 
do przechadzki, ale... 
Korci mnie też, aby nadmienić coś 0 


syn- 


dwie 
madzą 


la i bynajmniej nie: 
r: nieprzyzwojtością ani w sytuacyach, 
ani w słowach, do tego stopnia, że śmiało 
można znajdować się na przedstawieniu w 
dobranem towarzystwie. Muzyka mile wpa- 
da w ucho i wzrusza w niektórych miej- 
scach. Introdukcya z apoteczą baletową, 
chór rozbójników i fnat drugiego aktu 
zaliczyć należy do najudaźniejszych. O mu- 
zyce aktu trzeciego wiele powiedzieć ni 
można, gdyż została ona popsutą niefortum- 
nemi dodatkami, jak zamieszczeniem walca 
niemieckiego, nielicującego zupełnie z cha- 
rakterem oryginalnej muzyki francuskiej, 
a co najgorsza przyklejonemi kupletami, 
które rażą nieprzyzwojtością I nonsensami: 
tramwaje za czasów Ludwika XV, Ciecho- 
cinek w XVIII wieku, to prawdziwe drwi- 
ny, które nazawsze usuniętemi być. win- 
ny, gdyż nie nadają się one w tak pows- 
żnem miejscu i znajdować się powinny w 
właściwych siedliskach rozkietznanej muzy. 
dstręczają one osoby dobrze wychowane 
1 szukające przyzwoitej rozrywki. Schlebia- 
nie wyuzdanej górze, więcej złego aniżeli 
korzyści przynosi. 

Wystawa i urządzenie sceniczne nówym 
są dowodem staranności zarządu, role wy- 
uczone jak należy, kostyumy gustowne, tań- 
ce bez zarzutu; zaznaczyć tylko wypada 
anachronizmy, które się tam wcisnęły: za 
czasów Ludwika XV ani czarnych włosów, 
ani łysiny, ani dużych wąsów nie pre 
zentówano; tylko Camargo i donna Jnana 
miały właściwe ubranie na głowie. Co do 
BY artystów widzieć stę dawał postę, 
nie było pauz, krętaniny. Wyrobienie zaslu- 
kające na pochwalę. "Tego się wymaga i to 
publiczność przyciąga i z zadowoleniem 
sztukę wysłuchać dozwala. P. Kirszensztajn 
w dwóch pierwszych aktach była zgrabną, 
pełną werwy baletniczką; rola widocznie 
nadala się do jej temperamentu. Pas de 
deux w drugim akcie z p. Jarszewskim 
wypadło świetnie. P. Jarszewski rolę idyo- 
tycznego” nrzędnika pojął dobrze i bawił 
zebraną publiczność humorem bez przesa- 
dy, "Sjatkiem zbytniej chwiejności. w 
nogach, niewłaściwej w człowieku z takim 

jdro- 

lata, 

landyin'a, w pierwszym 

akcie dou Juana, w drügim wodza rozbó 


łyby się może nietylko w Mi 

i ym też parę słów do powiedze. 
nia o zbawiennym projekcie ograniczenia 
pracy dziewcząt po fabrykach i magazy- 
nach, gdzie rozwijające się zaledwie na 
kobiety prowadzą życia siedzące, w po- 
wietrzu najczęściej dusznem i ściśnionem, 
pochylone nad pracą, która im nadwątla 
piersi i wychowuje skarlate matki przy- 
Szłych pokoleń. Rzekłbym o zamiarach 
wprowadzenia gimhastyki do szkół żeń- 
skich, któremu to zamiarowi daj Boże 
zdrowie i długie życie, t. j. nie, zamiar 
niech sobie umiera jaknajprędzej, aby się 
tylko w czyn przemienił, ja gęsienica 
w motyla. Powiedziałbym ale 
nie nie powiem;  podzi l się zato z czy- 
telnikami wrażeniem, jakie wyniosłem z 
„Ciężkich czasów” Bałueklego. 

„Ciężkie czasy" są komedyą napisaną 
z talentem właściwym Bałuckiemu. Dya- 
log wspaniały, życie, dowcip, prawda, pa- 
dewszystko prawda, składają się na całość, 
od której widz i słuchacz nie może ode- 
rwać się i z żalem opuszcza teatr po jej 
skończeniu. Krytyczny rozbiór sztuki nie 
do mnie należy; mnie zajmuje co iunego 
znpełnie, mianowicie postacie, charaktery 
i typy komedyi Bałuckiego. Wszystkie 
one żyją, istnieją, są obmyslane znakomi- 
cie, przeprowadzone konsekwentnie, z do- 
kładnością szczegółów i prawdziwe! Ta 
szlachta galicyjska, pochwycona na gorg- 
tym nczynka robót, słów i myśli — z fotó- 
graficzną ścisłością, która przeraża shi- 
chacza, odnajdującego pod pokrywką śmie- 
chu sisto, ostrą niekiedy i humor prze- 
siąknięty łzami, ta szlachta jest taką, a 
nie inną, ze wszystkiemi wadami i enota- 
mi sweri. Dlatego tak mało w komedyi 
dodatnich postaci, dlatego tak wiele ujem- 
nych. Dla człowieka myślącego postawie- 
nie przed oczy jego duszy — wyrażając 
się słowami poety — tych” wszystkich 
prawd, które on już nieraz wypowiedział 
przed sobą samym, które widział, tylko nie 
tak plastycznie, które odgadywał, 


ko 


to owo, 


wska rolę charakte- 
a jak należy, z wyjąt- 


ł 


prayczynom tego, zawodu 
przypisać niepodobna, Akt trzeci, , jakim 
jest w oryginale szlwki, napisanej przed 
kilkunastu laty dla znakomitej w swoim 
rodzaju artystki Zulmy-Botfxr4, —zawsż6 
jest_Jepszy, aniżeli walcem 
włożónym, w ki i 
rymu 


ranność zarżądu, ani sumjenņa praca ari 
stów, pożądanych owoców nie przyniesie. 
(=) Pieszo do Paryża,, Czytamy w „Ki 
ryerze warszawskim” : Czeladnik tkacki 
x Łodzi, p. Walenty Łukasiński, „i tokarz 
pracujacy w warsztatach kolejowych, pan 
ficha? Trzebicki, posiadając, szczupłe | fin- 
dusze, postanowili odbyć wędrówką ,do Pa- 
ryża pieszo. Od Sosnowca, dokąd otrzy 
mali bilety wolnej jazdy, podróżni nasi. 
w dnin 11 lipca puścili się ma. wędrówkę 
ze szczupłemi woreczkami | mnóstwem li- 
stów polecających do Wroclawia, Berlina 
Frankfurtu, wreszcie do Paryża.. Szezegó 
łów tej podróży, w której, przewodniczył 
Łukasiński, mówiący po niemiecku — nie 
. Cel jednak został osiągnięty, a czem 
świadczy list obu wędrowców, pisany z Pa- 
ryża do p. M., urzędnika kolei wiedeńskiej, 
który dzielnym. rzemieślnikom dopomagal 
pod wielu względami do urzeczywistnienia 
zamiaru. Stanęli oni nad Sekwaną dopie- 
ro w d. 3 b. m, Obecnie Łakasiaski ma 
już zapewnione miejsce w Londynie; jako 
tkacz, a Trzebicki będzie pracoał W” war- 
szfatach kolei północnej, Podróżni. piesi 
zamierzają powrócić do kraja dopiero po 
roku, 
Po, dziedziińcach nasze. 


ly — wytykają je loże y 
z nieh siy wyleczyć. | Niejeden zärzneilby 
toi owo komedyi, może powiedziałby, że 
są sztuki Bałuckiego lepiej napisane; nie 
będę się sprzeczał — nie o ta mi bowiem 
idzie. Ja widzę obraz zdjęty z natury — 
szereg seon | sytuncyj. naturalnych. _3 zaj. 
mających, szereg aid kary 
zupełnie w szczegółach, a zgadzają- 
cych się ze sobą w ogólnych zarysach, 
poruszanych sprężynami jednych. í tychsa- 
ych pamiętyśtek 1 ambicyjek. BA 
ność, która od jakiegoś czasu zdradzała 
dziwną ospałość i brak szczerego, zaintere- 
sowania się instytucyą, która ze wszech 
miar wartą jest, aby się nią prawdziwie 
zainteresować, oklaskiwala sztukę Bałuc- 
kiego i bawiła się doskonale. Sztuka to, 
która powinna ściągnąć do teatru najobo- 
jętniejszych nawet na rozkoszę duchowe i 
jeżeli nie ściągnie,, niewesołe , świadectwo 
wyda o łódzkiej „pablieztóści. W, Warsza 
wie grano ją z rzędu jaście razy, nie. 
Jicząć przedstawień, które odbywały się 
w pewnych odst czasu, poświęconych 
dla sztuk. innych. Tutaj zainteresowała 
publiczność, ale nie tak jeszcze, jakby spo- 
owy więcej miał dla zada ata pl 
i 

poważua i z prawdziwą 
wartością artystyczną? "Tych, co, są. żądni 
Śmiechu zapewnić możemy, że znajdą go 
w. „Ciężkich czasach" obficie. Co do mnie 
gdybym znalazł się na miejscu jakiegoś 
przeciętnego obywatela sławetnego miasta 
dy kóry bę? „giętkie czasów“, 

przytiajmnie 

bez rumiefica. — Sprawozdanie 0 grze Arty. 
stów jest rzeczą mego kolegi nie wchodzę 
w jego atrybucyę; nie mogę się tylko 
wstrzymać od zaznaczekia, 25 st 
ny 


na jest wybornie, 
ansamblowo, w 


ich 
„Olężkie czasy“, ʻa wielu już 


dostarczyła 
im podobnych — zdobytych  obserwacyą, 
zbudowanych talentem. 


TETRA 


Między immemi uprawia on podobno z 
eskamoteryi W dwu domach, podejrzewają 
ię! (BA a 


FAY F 

unąć | | (--) Właściciele domów przy ulicy Piotr- 
pozjo ez dy TA 
b asa | chodniki vye 


w. i 
C=} Spóźniony bocian. W kdlonii Bagle- 
walki opóźnił się z diolen ichan. Zima 
spowodowały, że bocian wszędł do zkgro- 
dy. jednego z jewlościan. 
ten tak się oswoił z gospodarzami, że naj- 
ludzi pożywienie. 
GEE ak) piwoszów 
łatejszych, po wypiciu 15 kafi piwa, zwy- 
kle robił awantury; od niejakiego zaś cza- 
si wypija po -20 kufelków ns posiedzeniu 
ipie czuje żadnych skłonności do kłótni i 
i: \Prgestyaszony tym anormalnym obja- 
wem, udał się do lekarza po poradę. Lekarz 
skonstatowawszy zadawalniający stan zdro- 
wia- pacyenta, wytłómaczył mn, że zmianę 
winien KU 
piwa mniej. chmielu, a wiącej” wody dodają. 
(—) Napady. W nocy z sobóty ua nie 
dzielę, przy nlicy Zarzewskiej, około szyn- 
ku Szules, Wojciech - Kuczyński, murarz, 
zadał nożem swemu koledze, Marcinowi 
Maciejakowi niebezpieczną ranę w. pieral. 
Powodem napaści była: sprzeczka, jaka się 
ywiązała między ` matrarzami: przedtem 


jeszcze: w, jednym z szynków przy ulicy 
Piotrkowskiej, przy podziałe 
czasie, w 


pieniędz, 

tymże u Lainiaka przy 
ulicy, Krótkiej, niejaki Heinze odciął no- 
żem dwa palce.n. prawej reki Konstante: 
ma Komorowskiemu, który skutkiem tego 
niezdolny będzie do pracy, 

(>) Kradzież. W sobote o godzinie 7 
wieczorem, strażnik /Tamilak zauważył idą- 
cych z ulicy Piotrkowskiej ku: Pastażowi 
Meyera dwa ladzi, z których jeden niósł 
trzy sztuki towaru wigoniowego. Okazało 
się, że towar ten- pochodził kradzieży, 
dokonanej, tegosamego duia w skladzie: to- 
warów, Rajgrodzkiego i Kirsza'.przy ulicy 

iotukowskiej pod N.. 773, gdzie oprócz 
powyższych trzech sztuk skradziono jesz- 
czę |dziewięć sztuk: towaru, ogólnej war- 
tości 450 rabli. 

W niedziele niejaki M.E. skradt Szia- 
mie Działowskiema trzy.. krany miedziane 
wartości psi. 5. 

{—) Bieliznę odebranę od podejrżónej o- 
soby, a mianowicie: poszewkę z wstawką 
koronkową, dwie koszule damskie i chast- 
kę do/nosś, oznaczone literami K: Ł., oraz 
przescieradło nowe | nieprane, obszyte ko- 
ronką i 6 chustek do nosa, oznaczonych 
literami G. prawy « właściciel odebrać 
może u komisarza policyi II cyrkułu p. ka- 
Ta Zasodemskiego, przy ulicy Piotrkow- 
sl 

(—) Ze Zgierza -donosi -nasz korespon. 
dent: Staraniem 


Guy de Maupassant, 


JAK ŚMIERĆ SILNE” 


Przektni a francuskiego. 


(Dalszy ciąg — patrz Nr, 237). 
Nie zaprzeczał, przechodził bowiem je- 
dng z. tych chwil. w życiu, w których się 
mówi bezwzględną prawdę. 
— Nigdy szepnął byłem wówczas za- 
miod, 


— Zamtody. Czemu? 

— Bo życie bylo; mi nadto mitem: To 
tylko w moim wieku: koclia "się tak roz- 
pacznie. r $ 

sy to, czego doznajesz. pteyw niej, 
podobuem jest do tego, czegoś przy mnie 
(loznawał?— spytała, 

— ak i nie.. a jednak to: prawie tó- 
samo. Kochałem cią tak, jak tylko niożną 
kochać kobietę. Ją kocham tak, jak: cie- 
bie, skoroś to, ty sama; ale miłość ta stała 
się częmś nieprzepartem, _niszczycielskiem, 
od śmierci silniejszem,. Należę do niej; 
jak dom palący się do ognia, który go 
pochłania. 


Litóść ustąpiła iuiejsce zazdrości. i przy- 


brawszy ton. pocieśzający; 

— Mój biedny pa SD 14. 
kilka dni pójdzie. za, 1 wyjedzie, Nie 
widząc jej, wyleczysz się niezawodnie. 

Potrząsnął głową. L 


— 0! zgubiony jesłem, bezpowrotnie 


zgubiony! 


|| Trzeba, żebyś się rozerwi 


pi 
dzonej publiczności. Do powodzeniagy m 
stawicnia"miemało "również. prejemni 
pan G., grający z przejęciem r 

Pomocnik: " bokatera”"wieczori, 


(>) Teatr łódzki... Dowiadujemy się, t 
i, Olszewski, tenor tutejszego. teatru, py 
kiikotygodnio wym pobycie, we Lwowie y 
tych dniach powiaća na stale,do Łodzi 

W; niedzielę skutkiem niedyspozycji p, 
Kirszensz(jjh,, zamiast. operetki „Camargo 
przedstawioną była komedya M Balncki. 

Uiężkie czasy.* 


KRONIKA. 


Warsżawa. 

== Otwarcie wystawy dzieł 
różyśnej 1 nowożytnej nastąpi 
listopadś: 

— Izba sądówa warszawska, uial, h 
postanowienie, prezesa sądu, pozódtawiające 
bezjskutku żądanie “osoby” interesowanej 
co do-mmiany komornika ‘do ogzekwowi- 
nia wyroków na rzecz tejże osoby zapa- 
dłych, nie ulega zaskarżeniu w drodze 
nadzóra do izby sądów: 

— . Ospa epidemieznie szerzy sią w. War- 
szawie tak pomiędzy dorosłymi jak i 
dziećmi. 

Petersburg. 

+= Now: Wiem. donosi, że w 
r. b. utworzono z- oñati prywatnych 5 
towych stypendyów pray uniwersytetach i 
innych wyższych zakładach fmukowych 

kij wiest donosi, 


sztuki sta- 
w dnin 6 


ile możności. 
z Bedziesz pray -ninji 
— T przy tobie. 
Nie trzeba, qbyś ją, widywał przed 


— A przynajmniej bardzo rzadko. 
Czy mogę LOMAT WAZIG wec 
mie, w tynt-stahit, w jakim jesteś. 
pójdź do kle 
bu, do teatru, dokądkolwiek, ale nie pozo- 
stawaj tutaj. 
— O, proszę cię. 
— Nie, Oliwierze, to niepodobna. Zresr 
tą wam na obiedzie kilka osób, których 
obecność: jeszcze więcej cię rozdraźui. 
— Księżnę i. i... jego? 
— Tak. 
Ależ wszak spędziłem z nimi wozo- 
rajszy wieczór. 
"po też w fadnytń stanie dziś jósted. 
— Przyrzekam ci, że będę spokojnym. 
— Nie, to niemożliwe. 
— Zatóm, idę. 
— Czemu się tak Śpieszysz, 
— Potrzeba mi tic, 
— To właśnie, chodź dačo aż ido wle- 
, zmęcz się i potem się połóż. 
Wstała. 
Żegańm cię, Anini a 
— Żoguam cię, drogi przyjacielu. Przyj- 
de. do. ciebie, futro rauo. Gay chcesz, bym 
Popela wielką, nieostrożność, í jak nie- 
RASA udlypała, ża jem tutaj, śniudani o 
hranostaj, a Jada "je. „z tobg 0 wpól do 
pierwszej? 
m0, tak, chcę. Jakaś ty dobra! 
— Bo cię kocham. 
= 18 Kocham ciebie. 
ĝi 
Żej 


Nie mówmy o tan 

um cię, Ania. 
Down, drogi preglocietą: Do 
jntra. 


Okrywał pocałunkami: (jej ręce; następ- 
je akrpale nata." „Oazy mial teraz sucha, 
wyraz twarzy stanowczy. W chwili, gdy 
jgdckotaik „nieja w objęcia, przycisnął. ista 
do jej czoła, jak gdyby pił i wdychał ce 
łą iiłość, jaką dla niego żywiła - 


' 
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- — fe 
tetu ponad komplet mają być składane um jw Mołodczeniu z sumy 6,000 ra. zebranej | państwowe, wyczerpały sily murodu, za- |Pfomcisky Bilnwuką Wojelesk Zuber z Francii’ 
przyszłość kuratorom okręgów. Przyjmo- | przez 14 włościan gmin. pow. troekiego, | gmstwały -stosumki *karbuj_"zątraćlty” tes | pobor, Voal Urbat a Antonion AGAAT 
wani będą po decyzyi kuratora tylko ci | gub. EN iecie | TYINY kierunek narodowy, Wyraził je- | Adam Sapińaki g Tullą Kurše Jan, Ginter 
kandydaci, którzy w patencie dojrzałości| Pożary. We wsi Sokolniki, w powiecie dnsk nadzieję, dè przy: pairyot Lje Bahi Mishat Gfowacki z Emilią 
posiadają przynajmniej. 31/, średnie z nauk | płockim podpałono w: nocy. spichrze nale- ieję, że przy. patryctyzmie i j „Kozłowski x Florentyną Mulinow= 
gimnazyalnych. żące do właściciela ziemskiego „p. Zot- | dnomyślności, skupczyna zdołą: wyprowa- (uldwióski z Martą Kunte 

araby komitet statystyczny przy |towskiego. Straty wynoszą” rubli. 6,470; | dzić Serbię z ciężkiego położenia Í skrze. 
ministeryum spraw wewnetrznych "oznaj- | spichrze były ubezpieczone” na 3,800 rubli: | pić jej*siły dla ziszczenia idei narodowych 
min e posiada Już dostateczną liczbę | We wsi Pepłowo-Wielkie, w; powiecie |, Pomyślność ludu i sławę Aleksandra I 
dyetaryuszów 1 dalszych podań o posady | mławskim, spłonęły 4 chaty i 10 zabad t 
przyjmować nje będzie. waj gospodarczych, 

— Wiceprezesa petersburskiej akademii 
mauk Buniakowskiego, na wlasne żądanie, 


Ostatnie wiadomości handlowe. 


uwolniono od obowiązków i mianowano ROZMAITOŚCI z, z 
Honorowym. prezesem „akademii. "Na jego Barila GA 8) AAD dadn Sawy Saga dza: m 
miejste zamianowano zwyczajnego akade- iyu kr. ter. (i 03. ly kup; Ps 
E E E TE E A = 
Si yj . | czona. tym celu utworzył się ruch refor: listy 3 z $ ., 6 2% kę 
- Senat wyjaśnił, że kary za ho- > Reż m RAB 


ie przepisów ustawy stemplowej -(np. asirdi, a Siin | anio ba Soe Harit 3 y sy 
napisanie umowy na papierze zwykłym | prot. „College de France". : Podanie człon: p listy" sastawna zjamakia Lej ser. 97.26 | lat 22, Wik h 
a nie na prapat y należy: wymiierzać | KÓW ruchu wniesione będzie do akademii frans 9685, 90 kup., III ser, lit. B 95%) tad., 95:45, pa Jat 20, Jele ojej Ją Mareta 
nie na połnomotników, którzy umowę pod. | cuskiej. Najwybitniejsi gramatycy" francuscy, |5 Fake BR ara oni 1 9856 Allmowiki, at A 
kali lecz ua eli motędaywców, ednotdj | grzac Gowajetzi A Belgl_grasaudzą. podpi: | oi go a I OSD dad PYŁ AiR 
śnie senat orzekł, że thótiaż Karh kontra- |, X Dwa portrety w rzeźbie, Wincentego | 5a, liaty zag m. Kodi o Ta 
wencyjna wymierzoną «była przez pierwszą | Pols i p. Gabryeli Bnieżkó-Zapołakiej, wyko: | tąd: IM? 6800 
instancyę nie w wytoku, lecz w osobuej tani) Pa. i rk U irora je na 
decyzyi, to na postanowienie izby sądowej | wystawie sztuk pięknych w Krakowie. 
w tym przedmiocie, w razie. odwołania się |+ < Gazeta jadalna. Pewion amerykański 
do niej której ze stron w drodze skarg! cukiernik wydaje podobno gazetę drukowaną 
incydentalnej, może być podaną skarga ka- | czekoladą na arkuszach z słodkiego elasta, O wie- 
sacyjna, le to pożyteczniejsze pd wodnistej bibuły, byle 
— Ministeryum spraw wewnętrznych pod | tyłko słodka pazęta nie smakowała bibalasto, 
niosło kwestyę pozwolenia na związki mał- | X Encyklopedya | skarbowa (Dicttonaire 
żeńskie przestępcom, zesłanym na Sachalin, | de finances) wychodzi pod. kierunkiem Leona 
bez formalnego zerwania poprzednich élu. | Say.  Najznakomitsi ię francuscy bio- 
bów, jeśli rodzina nie podąży, za skazany- | 8 w tem wydawnictwie. 
mi." Ministeryun ma a edin idoki koli: X ystawa Środków: zabezpioczających 
cyjne. robotników od wypadków. ma się odbyć wro- A 
»Nowoje wremia* podaje“ niektóre | ku przyszłym w Hadze lub w Amsterdamie. 
setegóty 0 oboletze aw Anyi, umiejszej. 
dolinach Tygru I w Bagdadzie opidemia 
zmikła. W dolinie Eufratu jeszcze panuje TELEGRAMY. 
silni 


Ogólna liczba 'xmarlych na zarazę 


50 Żyd; Dy pażyogka | wschodnia LL. Gu. 
jad" Góra pe 


nia 
44 wewugtrzia z 1687 r. 


5i 
EJ 


loy: dzieci do lat IŚrty zmarło „5, w tej 
rj neitopeiw 4, dzie a jt 2. dorosłych 

w j6 węśczyzu 1 kobiet i, a miano 
Gśtaw Hatmi iat 70, Ludwika Juliana Ale 
bradt, lat 32. 


Aa 


mt 2, dorosłych 
mężczyzn 1, kobiet, à mianowicie: 
saka, lat 70. 


76, kupal 
(OW 
= 1830 


mosi 6,200 osób. Kwarantanna nie prze- taka wschodnia” TI 
szkodziła wcale szerzeniu się cholery. Patersburg, 19 października. (Ag. p.) 


— Projekt zaprowadzenia optycznych sy-| Wczorój, o godzinie 10%, Ich Cesuyskie 


Hotel Victorin, Roloff z Berlins, Hoidricli 


akaye drogi żól. EBra, Wistawiki z Putskiej-Woli, Fride, Krauze, 


gontów nad brzegami rzek, w celu sygna- | Moście x Najdostojniejszemi. Dziećmi. przy- | oao. kródytowe austr zk H x 

lizowania przyboru wody, uzyskał zatwiet- | byli qo Gatezyny. PP RE Panka handlowego = kdJakóde|Szaakowy a Pion Baan a i, taa 
enie władz Jrs yí je wi = jskouto niemiecł a 4 d 

wy pa marlina poor Spawn  pudaesta. tr. Baraa et. fm ka ni da t Sanet 
Sa zjeździe. przyrodników w Peters- [Z Jass piszą dó „Praw. 'Wiestnika*, że 26 | bondy, 19 podizie A. Stongrist a Stockholma, ©: Frank x Bri s 


bugu ma być. podniesiona kwestya w ja-| września wykryto tam nsiłowamie wykole- gan z Wigdni 
kich warmkach może być udzielane urzą- | jenja pociągu, którym królowa Natalia je- 
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